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Zniesienie kontyngentów
Zmiany w systemie rozprowadzania żywności na kartki — Potrzeby dziecka i matki

zostaną specjalnie uwzględnione
(Telefonem od własnego korespondenta)

W a r s z a w a, 7. 6. — Rada Mini­
strów na posiedzeniu w dniu 6v czerwca 
br. na wniosek ministrów ze Stronnictwa 
Ludowego ob. Putka, Kowalskiego i Lit­
wina przyjęła doniosłu uchwałę w spra­
wie zniesienia dotychczasowego systemu 
świadczeń rzeczowych:

Uchwała ministrów z dnia 6 czerwca 
1946 r.:

,,Rząd jest świadom, że system świad­
czeń rzeczowych rolnictwa, obowiązują- 
v dotychczas, stanowił duży ciężar dla 

' 3j części wsi, która do obowiązku 
iadczeń ustosunkowała 6ię po obywa- 

t sku, tym bardziej, że nasza młoda ad­

ministracja nie we wszystkich wypad­
kach umiała rozkład i pobór świadczeń 
rzeczowych przeprowadzić w sposób 
możliwie nieuciążliwy dla obywateli i 
dostatecznie uwzględniający trudne po­
łożenie olbrzymiej części gospodarstw 
chłopskich, wyniszczonych w czasie woj­
ny i. okupacji.

Rząd, jak również sama wieś, stwier­
dziła jednak, że ta ofiara ze strony ludu 
wiejskiego była dla państwa konieczna. 
Rozwój gospodarczy kraju, a w szcze­
gólności poważny wzrost wytwórczości 
przemysłowej towaru potrzebnego dla 
w«i oraz rozbudowa aparatu spółdziel­

czego pozwalają na zastosowanie w 
najbliższym czasie nowych, dogodnych 
dla obywateli form wymiany pomiędzy 
wsią a miastem.

Zważywszy, że stosowane dotychczas 
świadczenia pojmowane były przez rząd 
nie jako system trwały i normalny, lecz 
tylko jako konieczność narzucona przez 
trudne warunki wojenne, Rada Mini­
strów postanawia, poczynając, od. dnia 
1. 8. 1946 r. w r. gospodarczym 1946/47 
zmienić zasady wymiany pomiędzy wsią 
a miastem, a mianowicie:
; 1. Znieść całkowicie wszystkie obo­
wiązujące świadczenia rzeczowe żarów-

Trzecie „tak“
W poprzednich numerach „Głosu" na- 

'.vietliliśmy zagadnienie pierwszego i 
ugiego pytania referendum oraz ko- 

ieczność jednomyślnej odpowiedzi 
.Jak" na te pytania.

Dziś w krótkim zarysie omówimy syn­
tezę trzeciego pytania i dlaczego rów- 
r eż na to pytanie odpowiedzieć należy 
„.tak". '• 1

Ziemie nad Odrą i Nysą Łużycką są 
rolebką Państwa Polskiego, gdy? już 
■,,rzed kilkunastu wiekami były zamieśz- 
ałe przez plemiona słowiańskie. Nasz 
□wrót na te ziemie jest uzasadniony 

fawami historycznymi. Granice nad 
drą i Nysą są granicami*sprawiedliwo­

ści dziejowej.
Dzięki Ziemiom Odzyskanym skróciła 

? nasza granica z Niemcami do 426 
lometrów. Krótsza granica z odwiecz­
ni wrogiem Polski gwarantuje większą

śronność.
Ziemie Odzyskane stanowią wielki

• ezerwuar bogactw naturalnych i są wy- 
- "'ko uprzemysłowione. Szybkie tempa 
odbudowy jest właśnie możliwe dzięki 
"osiadaniu tych ziem. Polska staje się 
kr cm przemysłowo-rolniczym.

^Jbelkie znaczenie ma również odzy­
skanie starego polskiego wybrzeża Mo- 
’ :a Bałtyckiego, 'Maleńkie okienko na 
wiat sprzed 1939 roku zostało teraz za- 
rv.enione na 540 kilometrową granicę
• orską z całym szeregiem portów, 

.wiera to przed Polską wielkie per-
: 'ektywy. w dziedzinie handlu zagra- 
: aznego i kontaktu że światem..
. Na Ziemiach Zachodnich od chwili ich 
•yzwolerjia wre praca gospodarcza. Od- 
ldowuje się przemysł: hutnictwo Ziem 
dzyskanych w IV kwartale ub. r. da- 
alo 20 proc. ogólnopaństwowej pro­

dukcji. Rozbudowuje się poważnie prze­
mysł włókienniczy, cementowy, chemicz­
ny, szklany, spożywczy i rolny.

Dobrze przedstawia się sytuacja w 
górnictwie. Wydobycie węgla w 2-ch 
odzyskanych Zagłębiach — na Śląsku 

i na Śląsku Dolnym stale
rastą.
Znaczne osiągnięcia mamy również 

v dziedzinie komunikacji: odbudowano 
uż 149 mostów, wiaduktów i przepu­

stów kolejowych, Uruchomiono 6 tuneli, 
odbudowano 800 budynków zniszczo­
nych i 1.683 km toru linii jedno i dwu­
torowej.

Zawieszenie działalności
czterech zarządów powiatowych PSL

W a r s z a wa  (PAP). Ministerstwo Bez­
pieczeństwa Publicznego komunikuje: W 
ostatnich dniach Organy Bezpieczeństwa 
Publicznego zawiesiły działalność zarządów 
PSL w pow. augustowskim, suwalskim 
(woj. białostockie), pułtuskim (woj. war­
szawskie) i w pow. Szczecinek (woj. szcze­
cińskie) wobec ujawnienia ścisłej współ­
pracy wymienionych organizacji#z banda­

mi terrorystycznymi WiN i NSZ. Korzysta­
jąc z demokratycznych uprawnień przysłu­
gujących legalnej organizacji, zarządy''PSL 
we wszystkich wymienionych powiatach 
prowadziły działalność wymierzoną prze­
ciwko Rządowi Jedności Narodowej i miały 
na celu obalenie ustroju demokratycznego 
Państwa Polskiego.

W sprawie wojsk polskich zagranicą
• Ostra krytyka min. Bevina

W a r s z a w a ,  7. 6. (PAP). ,.Kvening 
Standard-4 ostro krytykują zamiar ministra 
Bcvina przetransportowania części wojsk 
polskich 'powstających pod dowództwem 
gen. Andersa do W. Brytanii, zaznaczając, 
iż wyspy brytyjskie są przeludnibns i przy­
bycie wielkiej ilości obcokrajowców utru­
dni i tak już ciężką sytuację żywnościową. 
Gazeta zapytuje czy minister Bevin wie o 
tym. że około 30.0;X) „tych emigrantów- poi- 
ekich“ dobrowolni3 wstąpiło podczas wojny 
do armii niemieckiej jako volksdeutech3 
i nia walczyli u boku W. Brytanii, ,lecz 
przeciwko nie}. Bardzo wielu żołnierzy nie­

mieckich, volksdeuische zostali zwerbowa­
ni.przez gen. Andersa, który chciał się wy­
kapać przed sojusznikami posiadaniem po­

tężnej siły zbrojnej.
Brytyjskie ministerstwo spraw zagra­

nicznych nie chce udzielić wyjaśnienia w 
jaki sposób armia Andersa w ostatnich cza­
sach pow iększyła , się o 60.000 żołnierzy. 
Byli żołnierze armii niemieckiej naturalnie 
nie pragną powrócić do Polski, - lecz oby­
watele brytyjscy mają „serdecznie po ■
30.000 ludzi, którzy do niedawna 1 
zaciętymi wrogami.

Dzieci polskie wracają
W a r s  z dwa,  7.6. Dzięki staraniom 

PCK przybył w dniu dzisiejszym do Polski, 
pociągiem sanitarnym pierwszy transport 
•polskich dzieci, która bądź to w czasie oku­
pacji zostały wywiezione do Rzeszy, bądź 
też urodziły się tam. ^

Na powrót do kraju czeka jeszcze około 
10.000 polskich dzieci w różnych strefach 
na zachodzie. Pierwszy transport zawiera 
211 dzieci, w tym 11 w wieku od 8 miesięcy 
do i lat, reszta do lat 12.

Na stacji* w Katowicach powitali tran­
sport przedstawiciele PCK, orkiestra kole­
jowa, oraz miejscowa dziatw a^szkolna, któ­
ra powracających rówieśników obdarzyła 
kwiatami.

W najbliższym czasie spodziewane są 
dalsza transporty małych repatriantów. 
Sieroty, którym rodzice zmarli w ęzasie 
wojny zostaną umieszczone w domach 
dziecięcych prowadzonych przez PCK.

Z międzynarodowego kongresu dziennikarzy
. Kopenhaga.  (PAP)*. Na między­

narodowym kongresie dziennikarzy w 
Kopenhadze postanowiono we wtorek

Także wysiedlanie Niemców, przesie­
dlanie  ̂Polaków i'nadzielanie ich ziemią 
postępuje szybko naprzód.

Obecnie na Ziemiach Odzyskanych 
jest już przeszło 3 miliony Polaków.

Ziemie Zachodnie szybko zrastają się 
z pozostałymi połaciami Polski i stano­
wią nieodłączną, organiczną część kra­
ju pod wszystkimi względami.

Dlatego też, również na trzecie pyta­
nie odpowiemy t aki

natychmiast powołać do życia nową or­
ganizację, która by źastąpiła Federation 
Internationale des Journalistes oraz or­
ganizację ż czasu wojny International 
Federation of Journalists of Allied or 
Free Countrie5, które to organizacje zo­
stają jednocześnie rozwiązane. Nowa 
organizacja ma powstać na zasadach 
związków zwodowych. Jedynie Szwaj­
caria powstrzymała się od głosu. Wnio­
sek Polski, aby oragnizacja posiadała 
stałego przedstawiciela w doradczej ko­
misji informacyjnej ONZ, został przy­
jęty jednogłośnie.

no w zakresie produktów roślinnych, 
jak również, hodowlanych i nabiałowych, 
a zaopatrywanie miast ustanowić na za­
sadach wolnorynkowych zakupów po ce­
nach rynkowych.

2. Zaległości w świadczeniach rzeczo­
wych z roku ubiegłego ściągnąć w spo­
sób następujący:

a) w gospodarstwach powyżej 10 hek­
tarów, ściągnąć je w bież. roku w dro­
dze administracyjnej na rzecz aprowiza­
cji miast;

b) zaległości w gospodarstwach od 2 
do 10 hektarów przekazać na rzecz gmin 
wiejskich, które w porozumieniu ze 
Związkiem Samopomocy Chłopskiej 
ściągną je z jaknajdalej idącym u- 
względnieniem sytuacji poszczególnych 
gospodarstw i sprawią rozłożenie zale­
głości na raty,' przy czym wpływy tych 
zaległości obrócone zostaną na kultural­
ne, produktywne i charytatywne potrze­
by danej gminy wiejskiej,

c) zaległości w gospodarstwach po­
niżej 2 hektarów całkowicie umorzyć.

Rada Ministrów przywiązuje wielką 
wagę do sprawiedliwego ściągnięcia za­
ległości, wychodząc z założenia, że opie­
szali nie mogą być uprzywilejowani w 
stosunku do tych, co po obywatelsku 
wykonali swój obowiązek w stosunku 
do państwa.

Rada Ministrów poleca jednocześnie 
opracowanie zmian w systemie rozpro­
wadzenia żywności na kartki, któreby 
zapewniły pełną realizację przydziałów 
i specjalne uwzględnienie potrzeb dzieci 
i matek.

Przez zasadniczą, na szeroką skalę 
pomyślaną rozbudowę systemu dopłat 
przy rozprowadzaniu żywności na kart­
ki, ceny produktów żywnościowych, 
przydziałowych należy pozostawić nie­
zmienione, a. racje niezmniejśzone.

Rada Ministrów wyraża przekonanie, 
że powzięte przez nią decyzje będą sta­
nowiły . dal«zy krok na drodze odbudo­
wy kraju i wzrostu dobrobytu wsi i 
miast, zwłaszcza, że drogą wolnej i dp- 
godnej dla wisi wymiany w warunkach 
zwiększonej znacznie dostawy artyku­
łów przemysłowych dla wsi, stanie się 
możliwe pełniejsze wykorzystanie moż­
liwości rolnictwa w zaopatrywaniu 
miast. :

Rada Ministrów wyraża wdzięczność 
rządowi Zw. Radzieckiego i organizacji 
UNRRA za pomoc, okazaną w dostawie 
artykułów żywnościowych i wyraża ‘ 
przekonanie, że regularne i zgodne  ̂
ustalonym programem dostawy tych ar­
tykułów stanowią gwarancję złagodze­
nia niezmiernie dotkliwego deficytu żyw­
nościowego naszego kraju.

Na zasadzie powyższej uchwały, wy­
pracowane zostaną odpowiednie rozpo­
rządzenia wykonawcze. <

Mmm polscy wracajp Po krają
Wa r s z a w a ,  7. 6. (PAP). 1 czerwca 

opuścił port w Neapolu w dradze do Polski 
transport, złożony z 37 oficerów oraz 1.800 
szeregowców II Korpusu. W pożegnaniu 
wzięli udział przedstawiciele ambasady 
Rzeczypospolitej w Rzymie oraz naczelnega 
dowództwa alianckiego w‘e Włoszech*

t
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O b r o n i m y  P a ń s t w o
przed wrogami Ludowej Demokracji

KCZZ do mas pracujących Polski
W a r s z a w a  (PAP). Komisja Central­

na Zw. Zaw. wydala odezwę w sprawi3 
rvr rendum, w której czytamy m. in.:

Nowa struktura społeczno - gospodarcza 
k: iju stała się źródłem siły mas pracują- 
c; h Polski i jest podstawą demokratycz- 
n o ustroju naszego państwa. Jest gwa- 
l. ,tem naszej niezależności gospodarczej 
i ^litycznej oraz gwarancją dobrobytu 
s rokich mas pracujących. I tak, jak ni? 
n. i powrotu do starej Europy, tak nie ma 
p vrotu do Polski z przed września 1939 r. 
iT.olnilismy kraj od najeźdźcy hitjerow- 
Sk ego, obronimy Państwo Polskie i klasę 
pracującą przed wrogami Ludowej Demo­
kracji.

Świat pracy nie zrezygnuje nigdy z już 
dokonanych i przeprowadzonych obecnie 
reform politycznych i gospodarczych i ni­
gdy, nio odda wielkich zdobyczy, jakie chło­
pom i klasie pracującej dały ustawy o re­
formie rolnej i o unarodowieniu przemysłu.

Klasa pragująca i Związki Zawodowe 
staną u boku tych stronnictw demokra­
tycznych, które w latach wojny i w czasie 
okupacji walczyły o “Polskę Demokratyczną, 
a dziś stoją na straży naszej niepodległości 
i suwerenności, walczą o utrwalenie wła­
dzy ludowej w Polsce i pełną realizację 
Manifestu PKWN.

Komisja Centralna Związków Zawodo­
wych, mając na celu dobro i losy całego 
narodu, przyłączyła się' do inicjatywy 
stronnictw politycznych stworzenia Jiloku 
wyborczego, bloku jedności narodowej, tale 
bardzo potrzebnej w okresie odbudowy 
kraju i w okresie utrwalenia władzy ludu 
i demokratyzacji naszego życia.

Z winy kierownictwa PSL, które zażą­
dało 75 proc. mandatów w przyszłym sej­
mie, nie doszło do tego porozumienia.

Za próby rozbicia jedności narodowej, 
za niedojście do skutku bloku wyborczego, 
za odrzucenie koalicji rządowej — Komisja 
Centralna Związków Zawocfwych czyni od­
powiedzialnym obecne kierownictwo P.SL.

Uchwala NKW PŚL wzywająca do da­
nia negatywnej odpowiedzi na pierwsze 
pytanie, to wypowiedzenie otwartej walki 
całemu obozowi Demokracji Polskiej.

Na politykę kierownictwa PSL i na nie­
zdecydowaną pó3tawTę kierownictwa Stron­
nictwa Pracy, musimy odpowiedzieć pow­
szechną mebilizacją.mas pracujących miast 
i wsi do walki z resztkami faszyzmu i ban­
dami N9Z i WIN w Polsce, do walki z 
byłymi obszarnikami i fabrykantami, do 
walki z? wrstecznictwam i konserwatyzmem, 
do walki z politycznym i gospodarczym 
szabrem w obronie niepodległości, suwe­
renności i demokracji, w obronie granic 
Polski, w obronie reform społecznych i go­
spodarczych. . '

Glosowanie ludowa będzie odpowiedzią 
narodu na wichrzenia i knowania reakcji, 
będzie odpowiedzią narodu na zakusy Cliur 
e billów, atakujących nasz o granice za­
chodnie.

Komisja Centralna Związków Zawodo­
wych, a z nią cala Polska pracująca na 
trzy 
nym

Llt u l iria UćiićL i uia-itci-
pvtania referendum odpowie trzykrot-

i „t a k“. •* • V  ‘

Będziemy glosować za jednoizbowym 
parlamentem i przeciw senatowi.

Będziemy glosować tylko za sejmW, bo 
jednoizbowy parlament gwarantuj? szyb­
kie uchwalani? ustaw, a od tempa prac 
ciała ustawodawczego zależy «,zybka odbu­
dowa kraju, sprawne funkcjonowanie apa­
ratu, oraz stała poprawa sytuacji gospo­
darczej i aprowizacyjnej' kraju naszego, a 
zatem i poprawa ekonomiczna i kulturalna 
szerokich warstw narodu. Dlatego na pierw­
sze pytanie świat, pracy odpowie „tak“.

Będziemy glosować za reformą rolną i 
za upaństwowieniem przemysłu, b.o chcemy, 
żeby w ustawie konstytucyjnej raz na zaw­
sze uznane zostały prawa chłopów — do 
ziemi, robotników do fabryk.

Dlatego i na drugie pytanie świat pracy 
odpowie „tak“.

Będziemy glosować za nowymi granica­
mi na Bałtyku, na Odrze i Nysie Łużyckiej, 
bo one gwarantują Polsce bezpieczeństwo 
na Zachodzie i dają nowe perspektywy go­
spodarcze. podnosząc narodowe bogactwo 
naszego kraju.

Dlatego i na trzecie pytanie świat pracy 
odpowie „Łak“. -

Trzy pyiania referendum — to jedno py­
tanie. Polska demokratyczna, czy powrót 
do rządów reakcji? Odpowiedź jest jedna:

- trzykrotne „TAK“..
Komisja Centralna Związków Zawodo­

wych'wzywa masy ludowe Polski, robotni­
ków, chłopów, inteligencję pracującą do
masowego udziału w głosowaniu, do walki 
o zwycięstwo Demokracji Ludowej w trzy­
krotnym „tak4, całego narodu.

30. VI. 1946
pamiętaj! Jednoizbowy parlament ~ 
to sprawny rząd i szybka odbudowa

kraju!
Wielki transport paczek amerykańskich 

V nadszedł do Gdańska
Dyrekcja Okręgu' Poczt i Telegrafów w 

Gdańsku komunikuje:
Dnia 30 maja 19i0 r. wszedł do portu 

gdańskiego statek amerykański „Occiden­
tal Victory“, który przywiózł z Nowego 
Jorku między innymi pocztę zamorską w 
ilości 39.500 worów pączkowych z zawar­
tością około 200.000 paczek, przeznaczonych 
do adresatów w Polsce.

Jest to największy z dotychczasowych 
transportów' pocztowych paczek amerykań­

skich, będący objawem godnym pochwały 
i uznania ofiarności Polonii amerykańskiej 
w stosunku do rodaków w kraju.

Zarząd Pocztowy poczynił wszelki? sta­
rania, aby wyładowanie tych paczek ze 
statku nastąpiło najszybciej, a dalsza ich 
ekspedycja do poszczególnych urzędów 
pocztowo - celnych nastąpiła w możliwie 
najkrótszym czasie.

Do .-przewozu -tych paczek potrzebnych 
będzie około 80—J00 wagonów towarowych.

Bi U mi-lLiiKis Graa
■; w
Wielkie przygotowania do procesu

W atili uniwersyteckiej w Poznaniu, 
której, jak wiadomo, rozpocznie się dnia 24 
bm. próces Greisera przeprowadza się prace 
budowlane pod kierownictwem inż. Kirkina. 
Prsede ws?.ystkim montuje -się kolosalne po­
dium. Z prawej strony montuje się ławę dla 
oskarżonego i jego obrońców, Greiser będzie 
dostarczony na podwórze uniwersyteckie 
autem, przeprowadzony schodkami boczi ym: 
do specjalnej, celi, z której się będz e mógł 
komunikować ze, swym obrońcą, a stamtąd bę­
dzie miał bezpośredni dostęp na salę rozpraw.

Niezależnie od' tego, w kuluarach auli 
przygotowuje się ‘specjalne pomieszczeń a dla 
sędziów i poczekalnie eta świadków.

Najbardziej skomplikowane są roboty, prze­
prowadzane przez Polskie Radio w związku 
z instalacją głośnikową dla transmisji i tłu­
maczenia przebiegu procesu. Przed ławami 
trybunału i prokuratorów oraz obrońców zo­
staną umieszczone mikrofony, od których pój­
dą specjalne kable do kabinek, w których 
tłumacze będą tłumaczyć przemówienia na ję­
zyki: angielski, rosyjski i francuski. Kabiny 
te będą połączone z k l̂el ze stołami sprawo­
zdawców. którzy nałożywszy ha uszy słuchaw­
ki, Jjędą mogli przysłuchiwać się rozprawie w 
odpowiednim języku.

Umieszczony przy ławie oskarżonego rpi- 
krofon będzie wzmacniał kilkakrotnie jego od­
powiedzi przez głośnik, tak że słowa jego bę­
dą przez wszystkich dokładnie słyszane. Tłu­
macze w kabinach przetłumaczą je na język 
polski lub inny.

Niezależnie od tłtumaczy, cały przebieg pro-< 
cesu będzie* nagrany na płyty, a niektóre jogo 
fragmenty będą transmitowane. Na potrzeby, 
dziennikarzy instaluje się w hallu cały szereg 
kabin telefonicznych, z których dziennikarza 
przy współdziałaniu Ministerstwa Poczt i Te­
legrafów będą mogli otrzymać natychmiasto­
we połączenia ze wszystkimi ośrodkami kraju.

Publiczność, którą dopuści się do procesu, 
w ilości 1.000 osób, będzie rozlokowana na 
balkonie.' Miejsca w auli rezerwuje się dla 
przedstawicieli władz. Pierwsze rzędy krzeseł 
zostaną usunięte, na ich miejsce ustawione bę­
dą stoły dla sprawozdawców prasowych. Na 
proces w charakterze sprawozdawców dopusz­
czonych zostanie 80 dziennikarzy, przy czym 
spodziewany jes[ liczny' udział dziennikarzy 
zagranicznych, jak też i przybycie przedstawi­
cieli sądownictwa angielskiego.

Kartami wstępu dysponuje prezes miejsco­
wego Sądu Apelacyjnego, ob. Leszczyński.

Również we Francji zwrot na lewo
P a r y ż  (PAP). Agencja. Reutera donosi, 

że według ostatnich wiadomości, oirzyma- 
nych w poniedziałek wieczór, ruch republi­
kańsko - ludowy MRP otrzymał 103 man­
daty w nowym francuskim Zgromadzeniu

Konstytucyjnym. Partia komunistyczna o- 
trzyraala LIS, socjaliści- — 122, partia ra­
dykalno - socjalistyczna — 40, republikań­
ska partia wolności (prawica) — 38, inne 
Ugrupowania prawicowe — 22, drobne u-

Dni bezmięsne : środa, czwartek i piętek
oAalW a r s z a w a. — Zapowiedziane w prasie 

zmiany zarządzenia o dniach, bezmięsnych 
weszifyw życie z dniem 24 maja br. na pcwK 
stawie rozporządzenia Prezesa Rady Ministrów 
z “lej samej daty, opublikowanego w nr. 18 
Dziennika Ustaw R. P. Zamiast obowiązują­
cych dotychczas dni bezmięsnych we wtorki, 
środy i czwartki, zakaz sprzedaży i podawa­
nia mięsa obowiązywać będzie w środy, 
czwartki i piątki każdego tygodnia. ■ W dni te 
jest zabroniona również sprzedaż tłuszczów 
pochodzenia zwierzęcego, jak słonina, smalec, 
boczek "i łój. Zakaz ten nie obejmuje masła, 
którego sprzedaż jest dozwolona.

Poza tym ograniczona została waga' porcji' 
mięsnych, podawanych w przedsiębiorstwach

przemysłu- gastronomicznego w pozostałe dni 
tygodnia do 100 gramów. Przetwórnie mięsa 
mogą być czynne w dni bezmięsne tylko w 
tym wypadku, o ile są całkowicie niedostępne 
dla odbiorców. Stołówki mogą otrzymywać w 
doi bezmięsne podroby, pochodzące z uboju 
zwierząt ze świadczeń Tzeczowych i wydawać 
potrawy z tych podrobów. Winni naruszenia 
przepisów tego rozporządzenia zarówno sprze­
dawcy, jak i kupujący łub konsumenci, podle­
gają karze aresztu do 6 miesięcy i grzywny 
do 500.000 złotych, a towar konfiskacie na 
rzecz reglamentowanego wyżywienia ludności. 
Trzykrotne ukaranie stanowi podstawę do ode­
brania koncesji na prowadzenie przedsiębior­
stwa. (PAP),

Organizacja
oświaty ludowej w ZSRR

Jednym z głównych wskaźników kultury 
każdego państwa jest urzeczywistnienie w nim 
powszechnego przymusowego nauczania dzie­
ci. W carskiej Rosji ‘do r. 1917 około 4/5 ilo­
ści dzieci było pozbawionych możliwości ucze­
nia się.

W roku 1930 zaczęła się w ZSRR rozbudo­
wa szkół, zakrojona na olbrzymią skalę. Na 
dalekiej północy, gdzie wiele ludów za czasów 
carskich nie miało nawet swego alfabetu, w 
stepach średniej Azji, w górach kaukaz- 
kich — powstały szkoły. Przypatrzmy się cy­
from: na terytorium Kabardinockiej ASRR w 
r.- 1913 było szkół 12 początkowych i 1 śred­
nia, w nich uczyło elę. kilkaset dzieci. W r. 
1940 szkół początkowych (odpowr szkole po­
wszechnej I kat ) było 92, ’ niepełnośredmth 
lodpow. 7-kl. szk. powsz.) — 92 i średnich 
|10-kiasowych) — 61, uczyło się w tych szko­
łach 74.648 dzieci

i
W Ormiańskiej ASRR w r. 1914 było 34.000

młodzieży szkolnej, w r. 1939 — 320.900. W 
Turkmońskiej SR.R w r. 1914 — G.800, .a w r. 
1939 — 222.000.

W T. 1938 rząd radziecki przyjął nową 
uchwałę w zakresie 'szkolnictwa, a mianowi­
cie wprowadzono przymusowe 7-letmie naucza­
nie dz eci po wsiach i rozszerzeni* kontyngen­
tu uczącydj się w 8—10 Id. w-tókolach miej­
skich.

KÓw.v>!w|le z ncrćłnoksztakącą - kol.* 
otwiera ją-się ’ 'dorwę. W roku 1914
kształciło, się w i., szkołach 35.800, a roku
194Q — 802.300, , .

| Rosja Radziecka otrzymała w spadku po 
caryźmie całe masy dorosłych analfabetów, 
którym trzeba było dać elementarne wykształ­
cenie. W tym celu. były utwctrzone szkoły 
dla dorosłych, wieczorne kursy, skutek cze­
go prawie w-zupełności zlikwidowano analfa­
betyzm.

Szkofcictwo radzieckie . (na podstawie de­
klaracji z dn. 16. 10. 1918 r.) bazuje się na na­
stępujących zasadach.

1. Państwowy charakter szkoły.
Wszystkie typy zakładów naukowych są 

n»a państwowym budżecie. Państwo określa za­
dania i treść pracy szkoły (naukowe plany, 
programy, wychowawcze przedsięwzięcia). Za­
rząd, kierownictwo, kontrola nad kształceniem 
są skoncentrowane w rękach organów oświa­
ty ludowej.

2. Świecki charakter szkoły.
Oddzielenie szkoły od cerkwi. W dekre­

cie z dn, 18. 11. 1918 r. Ludowy Komisariat 
Oświaty ogłasza: „uważając religię za sprawę 
sumienia każdego obywatela, państwo w tej 
kwestii zachowuje neutralność, t. j. nie staje 
po stronie żadnego z wyznań, nie wiąże z nim 
żadnych praw ni przywilejów nie popiera żad­
nego materialnie, ani moralnie. Z tego wy­
nika że państwo nie może wziąć na- siebie 
religijnego wychowania dzieci".

3. Udostępnienie ogólnego i zawodowego 
wykształcenia

wszystkim obywatelom bez względu -. 1 ich sy-
. . .c,ę jo»-jd!ną i materialną płeć, •narodowśfi,
wyznanie.

Tę dostępność osiąga się następującymi 
1 środkami, • *

a) przesz bezpłatną naukę. Dó 8-ej klasy 
szkoły średniej uczniowie są wolni od wszel­
kich opłat. 8—10 kl. opłata wynosi 50 rubli 
rocznie, co stanowi 1.4% średniego rocznego 
zarobku (dane 1938) i w ten sposób nie może 
stanowić przeszkody dla uczenia dzieęi. Wie­
le (dzieci inwalidów woj., emerytów, party­
zantów) jest zwolnionych' od opłat. Jeszcze 
jednym momentem., który zapewnia dzieciom 
możliwóść uczenia się, to niska cena podręcz­
ników i pomocy naukowych. Tak np. jeżeli 
gazeta kosztuje 15 kop., to podręcznik do 
arytmetyki dla 1-ej klasy kosztuje 60 kop., 
czyli jest zaledwie 4 razy droższy od gazety, 
którą każdy obywatel codziennie kupuje. 
.Wszystkie podręczniki są wydawane corocz­
nie w milionowych nakładach;

b) przez us tan owionie stypendiów w szko­
łach zawodowych',! na uniwersytetach dla 
młodzAźy, której- postępy w nauce są zada­
walające.

Nauka w szkołach zawodowych jest bez­
płatna. na wyższych uczelniach opłata wynosi 
400 rb. rocznie. Studenci mają zapewnione 
mieszkanie, otrzymują stypendium w wyso­
kości od 185 rb. miesięcznie na Inszym kursie, 
do 300 ib. na ostatnim. Specjalnie zdolni st.u- 
denci -otrzyimrą podwyższone stypendia.

c) przez na.ukę w języku macierzystym.
V/ każdej z republffc nauka ' w szkołach 

odbywa się w języku macierzystym dziecka. 
Dz eci różnych narodowości mogą uczyć się 
w rosyjskich szkołach, jeżeli tego chcą, aj* 
nawal w i*k,ch miastach jak Moskwa, Lenin­

grad, gdzie przytłaczająca większość rot. 
dzieci, są szkoły t-at ule, ormiańskie u inne. 
Nauczycielami w szkołach mogą być Judzie o 
różnych narodowościach, jeżeli znają język 

,'macierzysty uczą,ów, ,

grupowania lewicowe — 9 i .ugrupowania 
umiarkowane —1 4 mandaty.

Nowa Konstytuanta zbierze się prawdo­
podobnie 11 czerwca, aby wybrać nowego 
premiera. Partia socjalistyczna wysunie na 
to stanowisko karu]ydaturę obecnego pre­
miera Guoina wobec jego wielkiej popu­
larności i szacunku, jakim się cieszy u 
\yszystkich partii. Ruch ludowo - republi­
kański natomiast będzje prawdopodobnie 
popierał kandydaturę swego przywódcy, mi­
nistra spraw zagranicznych Bidault.

Wszyscy ministrowie, którzy brali ’ u- 
dział w rządzie koalicyjnym Guoina, zo­
stali ponownie wybrani. Natomiast dwaj 
ministrowie w gabinecie' gen. de Ganiłem 
—; Rene, PIeven i Sousielle nie uzyskali 
potrzebnej ilości głosów. Wicepremier 
Francisgue Goy oświadczył, iż- partia MRP 
gotowa jest przyjąć na siebie cały ciężar 
odpowiedzialności, lecz nie zapomina o 
tym, że głównym celem Zgromadzenia 
Konstytucyjnego jest danie narodowi nowej 
konstytucji, zgodnie z życzeniami większo­
ści. 1 . .. ■>

Brak jeszcze dokładnych .obliczeń z 
jów zamorskich. Wr

Matlożyiia.w fabryce loSroniBtyww EUnanewie
Z polecenia krakowskiej Komisji Specjal­

nej do walki ą nadużyciami aresztowano 
Edmunda GrohSfi, kierownika oddziału budo­
wlanego fabryki lokomotyw w Chrzanowie. 
Grohs, dysponując materiałami budowlanymi 
fabryki, używał ich dla robót prywatnych, 
czerpiąc z tych machinacji poważne dochody. 
Straty poniesione w tym wypadku przez skarb 

9 państwa sięgąją pół miliona złotych. (PAP),

Harcerze otlDudowuja Warnawj
W a r s z a w a  (SAP). Wśród li  studen­

tów. wyróżnionych przez Premiera Osobkę- 
MoraWkiego za prace nad odbńdową War­
szawy, było 4 harcerzy.

W przygotowaniu jest zakrojona na 
większą skalę akcja specjalna Zwiąikh 
Harcerstwa Polskiego w związku z Be 40 
średnim udziałem młodzieży harcerskiej w 
odbudowie stolicy.

PalsKi k i  i i t  ja Iris i r  l i l i i
W a r s z a w a  (SAP). Z Gdyni wyruszył 

na Maitę pierwszy polski statek handlowy 
z ładunkiem 2090 ton cenieniu.

Jest to w ogóle pierwszy polski lian- 
sjiort na rynki śródziemno-morskis^'
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Poświecenie szpitala kwidzyńskiego
W piątek i sobotę odbył się w Kwidzyniu 

wielki zjazd wszystkich lekarzy powiatowych 
i kierowników ośrodków zdrowia Wojewódz­
twa Gdańskiego. Na zjazd przybyli wojewódz­
ki naozelirk wvdeiału z-drowia dr. Neuman, 
inspektor dr Mieilżyńsk-i i inni, łącznie około 
70 o«ób. Podczas zjazdu wygłoszono szereg 
referatów na temat nowych środków leczni­
czych, walki z epidemiami 1 chorobami spo­
łecznymi 'organizacji służby zdrowia i stonu 
zdrowotności w woiewództwńe.

W sobotę, przybył WTcewojewoda dr. Pod- 
horskii. W jego obecności ks. dr. Smarzych 
dokonał poświęcenia odnowionego szpitala, 

'p°czYni dyrektor lecznicy dr A. Wojewski zło­
żył sprawozdanie z działalności. Szpital po­
siada 250 łóżek, obsługuje trzy powiaty i ma 
wszelkie dane. aby stać się nadepszą lcczmicą 
nh wybrzeżu. Warunki bowiem lpkalowe i- te­
renowe «ą bezkonkurencyjne.

Po sprawozdaniu uczestmicy zjazdu oraz za­
proszeni goście zwiedzili piękne wnętrze 
szpitala, poczym wicewojewoda wręczył wszy­
stkim pracownikom szpitala nagrody pieniężne.

Wspólny obtiad, zwiedzanie remontuiącce- 
go <sćę nowego, ^wspaniałego ośrodka zdrowia 
przy ulicy Malborskiei przejażdżka po mie­
ście, odwiedziny majątku Miłosna i ębĄrzet- 
r e zawodów sportowych na stadionie -i base­
nie, wypełniły obfity we wrażenia dzień.

Pon ieważ wśród gości byli również przed­
stawić e!e Szwedzkiego Czerwonego Krzyża 
zapytaliśmy ich o wrażenia: — Miasto wasze 
jest bardzo ładną osadą. Schludne, tonie' w

zieloni. Z zadowoleniem i podziwem stwier­
dzam, iż w Polsce praca dẑ e raźno naprzód, 
zwłaszcza na wybrzeżu. Miłą nlespozianką są 
dla nas Polacy — ;ako ludne: gościnni, mimo 
ciężkich lat okupacji — radośni, intelkjeaitm,

znają języki obce i chętni do pracy. Szybko 
odbudujecie swą -Ojczyznę. My Szwedzi w 
miarę naszych skromnych możliwości pomo­
żemy wam w tym dziele-

D. C.

Święto ludowe
Dtr'a 9 czerwca w lokalu ,.Polonia" w 

Kwidzyniu, odbędzie się bal dla uczest­
ników „Święta Ludowego", które w tyra 
roku będzie obchodzone wyjątkowo uro­
czyście.

Spodziewany jest liczny zjazd -z te­
renu'powiatów Tczew, Sztum, Malbork 
i Elbląg.

Defilada będzie niewątpliwie wyra­
zem zespolonej jedności chłopa i robot­
nika polskiego. Sztandary zielone pój­

dą obok czerwonych, jako symbole Zwy­
cięskiej Polski Ludowej.

Na terenie stadionu, który słusznie 
uchodzi za najpiękniejszy w wojewódz­
twie gdańskim, odbędzie się szereg im­
prez.

W tym samym dniu urządzona zosta­
nie kwesta uliczna na rzecz półkolonii 
dla dzieci.

Część wpływów ze Święta Ludowego 
i imprez dochodowych przeznaczona zo­
stała również na ten sam cel.

Prąd przez całą dobą
Jedną z bolączek mie;scowych jouf brak 

prądu przez całą dobę. Fakt ten odbija się 
b. ujemnie na życiu gospodarczym d zdrowot­
nym miasta i powiatu. Ale jak informuje nas 
dyrektor elektrowni} inż. A. Szychulda, ten 
przykry stan rzeczy kończy się. Siłownia elb-

Wycieczka spółdzielców
Powiatowa Spółdzielnia Rolniczo-Handlo- 

wa w Kwudzyniiu, dowiodła w ubiegłą niedzie-, 
lę, że przy odrobinie dobrej woli i, szczerych 
chęci, meżna użyć maksimum przyjemności 
przy minimalnych kosztach.

Już o godz. 5 rano dwa samochody cięża­
rowe jeden ze „Społem", drugi z Sp. R.H., mia­
ły pełne ładunki składające się z pracowni­
ków m.ejbcowych spółdzielni.

Wycieczka do lasu nad wodę.
W pięknie położonym majątku państwo­

wym, niegdyś należącym do niemieckiego ma­
gnata Rosenberga, w odległości 24 km od 
- Kwidzynia, 6pędziila wycieczkowicze -bały 
dzień. W południe jeden z samochodów do­
wiózł nową grupę ze Spółdzielni Mleczar­
skiej. ’ ~

Przy ogniskach, broniących dostępu . licz­
nym rzeszom komarów, na improwizowanych 
stolach spożywano posiłki, kinąę ziekka na

nieobecną Spółdzielnię Spożywców, która 
miała nie tylko waiąć'udział w zabawie, ale 
również dostarczyć po cenie zakupu artykuły 
żywnościowe.

Mimo tych braków, bo i pogoda nie bar­
dzo dopisała, humory były świetne. Park roz­
brzmiewał pieśniami, ktoś grał na akordeo­
nie, ziekka zdewastowana łódź cieszyła się 
nie mn:ejszvm, aiż wyroby PMS pogodze­
niem. Rybacy, zanurzywszy nogi i wędki w 
wodizie — łowili ryby.

Bez żadnych mankamentów używano świe­
żego powietrza, kąpano się w chłodnej, czy­
stej' jak,kryształ wodzie i robiono projekty 
na najbliższe tego typu wycieczki,.

Ogólne ządoWolenie* jest dowodem, że 
godna naśladownictwa inicjatywa spotkała się 
z powszechnym uznaniem. Ci* co nie brali u- 
działu w wycieczce wierzą, że nie będzie ona 
ostatnia i obiecują sobie powetować na przy­
szły ch*

ląska rusza już za' parę dni całą parą. Przez 
miejscową placówkę została zmontowana lin­
ia wysokiego napięcia aż do Malborku. Mal­
bork zaś posiada'już połączenie z Elblągiem. 
W ten sposób nizadługo korzystać będziemy 
z dobrodziestw prądu. Tysiąc KW, które przy­
syłać nam będzie nadmorska^elektrownia, star­
czy nafazie na uruchomienie .zakładów prze­
mysłowych i użytecznoścji publicznej, oraz 
warsztatów rzemieślniczych.
, Krok za krokiem idziemy naprzód.

D. C..

G d a ń s k  (ZAR). Jednym z najsłyn­
niejszych i najbogatszych -cechów starego 
Gdańska był cech rzeźbiarzy bursztynu, 
który powstał w roku 1477 za zezwoleniem
Kazimierza Jagiellończyka. Bursztyn nale­
żał lo ulubionych klejnotów opoki renesan­
su i baroku. Król Zygmunt III, biegły w 
sziuea złotniczej rzeźbił śliczne cacka w 
bur.-z ty n;?. Jan HI Sobieski w czasie swego 
pobytu w Gdańsku otrzymał w Jarz? od 
mieszczan k roue, całą wyrobiona z jednego 
kawałka bursztynu. Opat Konarski z Oliwy 
ofiarował Częstochowie bursztynowy postu 
żek X. Marii Panny.

Bursztyn posiada największą chyba róż- 
norakość odcieni i odmian. Od białego, po­
przez- żółty i piwny do ci?mno-brązowego. 
Zdarza się też czasami bezbarwny i prze- 

' droczy-dv, jak lód. dając w szlifie złudzenie 
•diamentu. Do najcenniejszych i najrzad­
szych odmian należy niebieski i zielon­
kawy.

Pb wojnie zastaliśmy gdańskie fabryki 
wyrobów bursztynowych zupełnie zniszczo­
ne. Staraniem miejscowego przemysłu che­
micznego uruchomiono niewielką fabrycz­
kę w Sopocie i we Wrzeszczu. Do zapocząt­
kowania i produkcji posłużyły częściowo 
ocalałe zapasy surowca z fabryk gdańskich. 
Po wielu trudnościach ruszyła pierwsza 
fabryczka w lipeu r. ub.. a wkrótce będzie 
czynny dział wyrobów srebrnych, pomocni­
czych przy bursztynowej biżuterii, jak łań­
cuszki, oprawki itp. Dziennie. wychodzi z 
fabryki około 5<> gotowych wyrobów. To nie 
jest już oczywiście artystyczna rzeźba ubie­
głych stuleci. Dziś inna jest jakość tych 
wyrobów, alo i inne zapotrzebowania. Bur­
sztynowy ustnik, broszka czy, pierścionek 
są w masowej sprzedaży i powszechnym 
użyciu. Przemysł bursztynowy ma duże 
możliwości, rozkwitu. Brak tylko fachow­
ców. Na 27 osób zatrudnionych w fabryczce, 
tylko 5 fachowców wykonuje gros pracy, 
reszta się uczy. ,

Ob. Murawski poszukuje swej rodziny,
obecnie wracaDo Zarządu Banku Ludowego w Kwidzy- 

niu wpłynęło pasmo od ob. Józefa Morawskie­
go, stałego mieszkańca Sztumu, obecnie prze­
bywającego w Sanatorium MW i Watykańskiej 
w Veihimgen — Wiirtembergta.

Ob. J. Morawski został w dniu 7. 4, 45 r. 
uwolniony przez Aliantów z niemieckiego o-

dobozu koncentracyjnego i 
zdrowia.

Nie mogąc nawiązać kontaktu ze swoją ro­
dziną w Sztumie prosi Zarząd Banku Ludo­
wego o ułatwienie nra tej sprawy, -Sądzimy, 
że wzmianka o t^m w „Głosie Pomorza" da 
najszybszy efekt, • *

ELBLĄG

Prace przy odbudowie kanału
Kanni Warmijgki łączy zalew Wiślany, 

przez szereg jezior i kilka odcinkó\v kanału 
sztucznego, z Ostródą i Iławą. Długość ka­
nału, który ma 5 pochylni, przy po‘mocv 
których starki na wózkach pokonywują 
różnice wysokości sięgające do 90 mtr. wy­
nosi 112 km. Prace przy odbudowie polu-

dniowej części kanału zostały zakończone 
jesięnią ubiegłego roku. W k ńcowym sta­
dium odbudowy znajduje się szerog po­
chylni w północnej i środkowej części ka­
nału, tak że oddani? do użytku całej drogi 
wodnej nastąpi w czerwcu br.

Każdy skrawek ziemi musimy zagospodarować
■Jesteśmy w okresie ukończenia ■ wiosen­

nej akcji siewnej. Nie potrzeba specjalnie 
podkreślać, że każdy gospodarz, zdając so­
bie doskonale sprawę z ważności zrealizo­
wania akcji siewnej starał się ziemię swoją 
obsiać. Są jednak jeszcze i tacy, którzy 
sprawę tę bagatelizują i uważają, ż? skoro 
sami będą miali dostateczną ilość ziemio­
płodów, żeby się wyżywić — to najważ­
niejsze, a wypełnienie obowiązku wobec 
Państwa jest rzeczą drugorzędną.

-W związku z powyższym starosta gru­
dziądzki przypomina rozporządzenie Rady 
Ministrów' z dnia 3t) marca 1915 r., które 
mówi o przymusowym zagospodarowaniu 
użytków wolnych.

Wedle odnośnego dekretu wszyscy po­
siadacze (właściciele, dzierżawcy i zarząd­
cy) gruntów zdatnych pod uprawę obowią­
zani są zagospodarować je w całości. Użyt­
ki niezagospodarowane we właściwym cza­
sie przechodzą do użytkowania gromady, 
która zobowiązana jest do zagospodarowa­
nia ich wspólnymi siłami.

Odpowiedzialność za wykonania wszel­
kich świadczeń rzeczowych ze wszystkich 
użytków wolnych, zarówno zagospodarowa­
nych jak i niezagospodarowanych, ciąży na 
całej gromadzie.

A więc! Niewykonanie zasiewów poęią- 
gnia za sobą niemożliwość wywiązania śię 
z nałożonego kontyngentu.

Każdy doskonale rozumie i zna olbrzy­
mie ft-udności na jakie napotyka rolnik

przy jago pracy gospodarskiej. Są one nie­
jednokrotnie naprawdę trudne do przezwy­
ciężenia.

Z drugiej jednak strony nie możemy za­
pomnieć, ż? dobre chęci i wspólna, szczera 
pomoc sąsiedzka przyczyni się nie mało 
do tego, żc niejeden, który ż wiosną rozpa­
czał nad baznad-ziojnością swej sytuacji, 
■dziś innym okiem patrzy na rezultaty 
wspólnej pracy.

Zatem dążeniem nas wszystkich winno 
być, ażeby ani jed?n hektar .ziemi nie po­
został odłogiem. Przy szczerych- chęciach 
zdziałać można wiele. Kto rozumuje ina­
czej, ten nią .tylko narazić , się może na 
przykre, konsekwencje ze strony władz, 
lecż wyrzuca siebi? z koła ludzi, dążących' 
do szybkiej stabilizacji stosunków w na­
szej Ojczyźnie.

Zatem raż jeszcze powtarzamy: Każdy 
skrawek ziemi musi być zagospodarowany.

BRODNICA
OTWARCIE NOWEJ PLACÓWKI

W tych dniach firma Stanek z Gru­
dziądza," trudniąca się sprzedażą materia­
łów budowlanych otworzyła w naszym mie­
ście swój oddział. Brak tego rodzaju przed­
siębiorstwa handlowego w naszym mieście, 
odczuwali wszyscy obywatele, to też pow­
stanie nowej placówki powitali mieszkań­
cy Brodnicy i okolićy z zadowoleniem.

r "7DWIK ZYSNARSKI — GRUDZIĄDZ

ISroga śmierci
E w akuacja B u c h e n w » d<i

(Ciąg dalszy).

Czujemy, że zbliża się kr.--, albo 
wybawienie... Zdenerwowanie ogromne. 
Dużo z kolegów stara się ukryć w gęstym- 
podszyciu lasu. Liczne strzały .świadczą, 
że ęsesi likwidują takich#! pa rei achów, któ­
rym nagle zacheiajo się wolności.

Jeszcze -słonko nie Wzeszło. Zanosi się 
na czarny dzień Gnają nas przez jakieś 
drożyny polne, doły. Jeszcze gęściej padają 
tropy, z rozklekotanych szczęk wychodzą 
urywki modlitw. Jakiś szarfuchrer o bar­
dziej ludzkich uczuciach wola. do nas: ,— 
Chłopcy, trzymajcie się, bo może już nie 
długo!

R eszek  potkną! się po ciemku o jakiś 
kamień. Jak długi pada na ziemię, a tu 
szakal eees już przy.nim i celuje'w~ niego 
z automatu. Staszek z dzikim -okrzykiem 
zrywa się na równe nogi. Tlomaczy się 
draniowi, że przecież jest jeszcze bardzo 
silny, iż może nieść chociażby jeszcze na­
wet ten ciężki plecak, który ma na sobie 
c_. * W to mn graj, draniowi. Oddaj? Sta­
szkowi swój ciężki tlumok i musi biedak 
dźwigać go a wywiązanym -językiem, do­

bywając resztek sił. Inny esąs szuka swo­
jego .,zwierzęcia jucznego". Oddał mu ple­
cak. a teraz nie wie. gdzie jego ofiara się 
podziała. Wściekły- w najwyższym stopniu, 
odbija; śwój zły humor na sąsiadach owego 
więźnia, waląc do nich z karabinu na oślep. 
Dopiero po tym -dowiaduje się, że przecież 
owego więźnia już" dawno zastrzelił po 
dródzo jakiś ihny eses.

I tak dalej odbywamy tę naszą Golgotę. 
Dochodzimy do Poeshg. Jesteśmy nad rze­
ką R'gen. Nad In ostem krąży śńmolcit ame­
rykański. Wpatrzeni w niego, myślami bła­
gamy o ratunek. Nie możemy naszych chę­
ci Objawić głośno, bo kilku więźniów za. ge­
sty błagalne w.kierunku .sam dom przepła­
ciło już żjcioni. Przechodzimy przez lipst i 
jakoś dziwnie się ociągamy, gdy tymczasem 
csesowcy przyspieszają nasz pochod coraz 
bardziej, a sarni wysuw ają-się nieznacznie 
naprzód. Jesteśmy nieda’eko Cham, gdzi? 
rzekotaó.ma być kres naszej wędrówki. Rze­
czywiście byłby to kres. bo po trzęeli ko­
lumnach po dwa tysiąęę chłopa idących 
prz.ed nami, Amerykanie nie znaleźli żad­
nego śladu. Zostały się tylko w kotłach 
kuchennych resztki zupy. zaprawianej 
strychniną i arszeni^ićm. Gdzia się podeia- 
ly ofiary, nie wiadomo.

Tymczasem ociągamy m^z pochód, a
cna/, bardziej wysuną ją się naprzód. 

I cieku ją po p-mmu Jedni* obserwują przez 
lornetki jakius samochody, ktorę się zbli-

żają od tyłu. Widać gołym okiem kolumny- 
wozów.

— Jezu! to pewno pancerki, aby nas
wystrzelać! — wola ktoś z naszych zrozpa­
czony. , •

— Nie może być! Patrz, jak się nasi po­
ganiacz? denerwują. .

—1 Czołgi! Czołgi amerykańskie! Jezus 
Maria! — Żeby tylko nie wysadzili w, po­
wierzę m03iu. Żeby tylko nie wysadzili...

— Hurra! walą przez most... hurra! 
hurm! — Antek! Staszek! Józek! Bij dra­
nia! Wal — bij! zabij! — Co silniejsi rzu­
cają się hurmem na es esów. A tamci zmy­
kają co sił. Uciekają w kierunku wiosek 
przydrożnych. Za nimi walą Amerykanie 
z armatek, kulomiotów. Jezus! Maria! Wa­
lą czołg za czołgiem. Odskakujemy w bok 
rzucamy się sobie w objęcia. Łzy radości 
strumieniami spływają po zbolałych li­
cach. Ktoś klęczy na środku szosy i śpiewa: 
..Kto s:ę w opiekę..‘V Inni leżą na ziemi 
I całują ją i gorąco wylewają... łzy 
radości, bo Wreszcie można usiąść w tym 
biocie, odpocząć po śmiertelnym trudzie, 
bez obawy, te runiesz z rozstrzeloną głową.

Obok mnie trzech esesow’ców uciekaf do 
lasu. Ni a daleko do niego, bo zaledwie '20
kroków'. — Kłaść się bojsy! — woła ktoś 

I z amerykańskiego czołgu po polsku. Dwóch 
ćsesowców już na skraju lasku, a trzeci 
dobiega. Leżę na ziemi, ą nade mną parę

serii robaczków* świetlnych, takich sobie 
,,koralikó\y kolorowych-4, jak powiedział 
Feliks Miechotek, i pięknym lukiem dopa­
dły draniów*. Legli wszyscy trzej...

Wali czołg za czołgiem, kolumny .pan­
cerne 'nieskończone... I jakie to czołgi... i ja­
kie to wojsko. Chłopy uśmiechnięte, pyzate, 
rumiane, miłe.. jednym słow em — nasi 
wybawcy. Chciałoby srę ich wseystkięh do 
serca przycisnąć. Do tego serca, które teraz 
nabrzmiewa jakąś przeogromną wdzięczno­
ścią dla Stwórcy, który jednak jeszcze po­
zwolił patrzeć nam na pogrom naszych o- 
krutnych ciemiężycieli.

Amerykanie, w'śród których jest dużo 
Polaków, rzucają Mam na lewo i na pławo 
— papierosy, czekoladę, konserwy, keksy, 
gupie do życia. Bracia więźniowie nie 
próżnują. Każdy, z niewysław ionym uczu- 
c em szczęścia -wykorzystuje i przeżywa te 
pierwsze chwile wolności. Wolności, za któ­
rą wzdychał tyle lat w tych przeklętych " 
obozach koncentracyjnych.

A Amerykanie walą i walą,'setki, tycią- 
c3 czołgów. Po drodze parki samochodowo. 
Tam zaopatrują nas w żywność. Jest obofc 
mostu duży magazyn esesowski. Ameryka­
nie Stawiają nam go do dyspozycja Wiara 
je i pije, rozwalając wszystko. Opycha się ' 
tytoniem, papierosami. Ja. szukam trllco 
r edy, kawy, czegoś d5 picia.

.(Ciąg dalszy nastąpi).

f  •
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— Ogłoszenia do numeru świąteczne­
go, który wyjdzie w zwiększonym nakła­
dzie i objętości, przyjmuje Administra­
cja „Głosu' do godz. 18 dnia dzisiej­
szego.

■— KTNO ,,ORZEŁ" wyświetla wzruszający 
film p. t  ..Czekaj na mnie". Reżyseria: A. 
Stolper i B. Iwanow. W nadprogramie „Nowi­
ny dnia nr. 5". Początek seansów o godz. 18 
i 20-tej. — Uprasza się Szan. Publiczność o 
korzystanie z przedsprzedaży biletów codzien­
nie od godz. 11—12-tej oraz o punktualne 
przybycie, na seanse.

— Muzeum Miejskie — Legionów 28
otwarte codzienni.e od 11—15. Centralna Bi­
blioteka Miejska i czytelnia otwarta w -Jni 
powszednie od 10—12 i od 15—17

— Złote’ gody. W dniu 31 maja br. obcho­
dzili swe złote gody małżeńskie oh. Andrzej 
i Marianna Lemie z domu Dzikowska. Po­
chodząc z Radzyna od długich lat zamieszku-. 
ją w Grudziądzu i cieszą się dużą sympabą 
wśród znajomych. Małżeństwu upiększa ży­
cie 5 dzieci i 14 wnuków. Jubilatom, którzy 
są stałymi czytelnikami ..Głoeu” Redakcja 
składa na tej drodze szczere życzenia czerst­
wego zdrowia i pomyślności na dalszej dro­
dze życia.

Ad multos annos!

— Wycieczka do Olsztyna. Grudziądzka 
Spółdzielnia Auto-Transport projektuje kurs 
autobusu na olsztyńskie „Gody Wiosenne" w 
dniach 9 i 10 czerwca br. Warunek: dosta­
teczna ilość pasażerów. Zgłoszenia .przyjmuje 
oraz bliższych wyjaśnień udziela Spółdzielnia 
Auto-Transport przy ul. Pierackiego 5—11 
(dworzec autobusowy) tel. 1308.

— Komunikat itr. 193. Wydział Aprowiza-*
cji i Handlu podaje do wiadomości, »e od dnia 
7—13 czerwca br. będzie wvdawane we, wszy­
stkich sklepach Grudz. Spółdzielni Spożywców 
mas ł o  po 150 g dla kat. I pracującej, odci­
nek' nr. 27 kart czerwcowych. Cena za 1 kg 
masła 52,80 zł. ' '

■— Komunikat nr. 104 o rozdziale papiero­
sów. Wydział Aprowizacji i Handlu podaje 
do wiadomości, że w dniach od 8—15 czerw­
ca br. będą wydawane papierosy (reszta przy­
sługująca za miesiąc maj br.) po 70 sztuk dla 
kat. I na odcinek nr. 31 czerwcowych kart 
zaopatrzeniowych. Rozdziału dokonują punk­
ty rozdzielcze, które rejestrowały kupony kart 
zaopatrzeniowych. Zaznacza się, że papierosy 
będą wydawane tylko posiadaczom kart żywno­
ściowych, wydanych przez Zarząd Miejski. 
Kto nie odbierze papierosów w wyznaczonym 
terminie, traci prawo do odbioru tychże. Ceny 
są następujące: „Wolność" szt. 2 zł., „Bałtyk" 
szt. 3 zł. -Ś -

— Oddział P. C. K. Grudziądz zawiadamia 
wszystkich opiekunów kół młodzieżowych P. 
C. K.r zarządy kół dla dorosłych, członków i 
sympatyków P. C. K., że dnia 8-go bm. o go­
dzinie 11.30 przed południem studio toruńskie 
Polskiego Radia nada słuchowisko radiowe o 
powstaniu Czerwonego Krzyża pod tytułem 
„Zwycięstwo pod Solferino”.

NA M. K. O. S.
Wpłaty od 27 maja do 1 czerwca 1946 r.
Raj. Zlowocki 200 zł. urzędnicy Urz. Akc. 

i Mon. Państw, 145 zł., adwokat Tułecki 500 
zł., fabryką papy 974,80 zł.

Na R. T. P. D.
Firma Herfelcł & Victorius wpłaciła 

do miejscowego oddziału R. T. P. D. su­
mę 3.000 zł, i wzywa do dalszego kucia 
łańcucha zakłady przemysłowe Pe-PeGe.

Ze sportu

Dlaczego pominięto województwo pomorskie

a w szczególności miasto i powiat Grudziądz ?
Ministerstwo Aprowizacji i Handlu — 

Biuro Informacji Gospodarczej nadesłało 
nam następujący komunikat:

Zgodnie z uchwałą Prezydium Rady Mi- 
jiisiró\\Va*kcja pomocy dla ludności znisz­
czonych igrenów prowadzona jest przaz Mi­
nisterstwo Aprowizacji i Handlu przy 
współudziale Ministerstwa Opieki SjKdecz- 
nej. Inspektoratów Szkolnych. Kola Posła­
nek i Społeczno - Obywatelskiej Ligi Ko­
biet.

Na pomoc dla dotkniętej zniszczeniami 
wojennymi ludności w szer?gu powiatów 
województw: krakowskiegó, rzeszowskiego, 
.warszawskiego i poznańskiego Ministerstwo 
Aprowizacji i  ̂ Handlu przydzieliło nastę­
pujące artykuły żywnościowe: 500 ton zup 
w proszku, 500 ton soli, 500 ton soku pomi­
dorowego. 400 ton śkdzi. ryb solonych lub 
konserw mięsnych. 200 ton mleka w pro­
szku lub m'eka skondensowanego, 600 ton 
mąki żytniej oraz 32 tony mydlą.

Pamiętaj, że
w czasie od 2 do 9 czerwca codziennie po 5godzin wyłożone są ud lokalach 

. v Komisyj Obwodowych spisy uprawnionych do głosowania. Przyjdź i 
sprawdź, czy jesteś zamieszczony na spisie. Sprawdź przy okazji, czy w 
spisie nie zostały zamieszczone osoby, które nie mieszkają w obwodzie. 
Jeżeli stwierdzisz, że zostałeś pominięty albo też, źe do spisu zostały 
wciągnięte osoby nieuprawnione do głosowania, wnieś na miejscu rekla­
mację. Obwodowe Komisje załatwiają reklamacje niezwłocznie.

Święto Ludowe
io dzień jedności chłopów i robotników.
9 czerwca cały kraj będzie obchodził święto chłopa polskiego. Święto to obcho­

dzić będą wszyscy chłopi, robotnicy, inteligencja, ludzie pracy od pługa, miota i pióra!
Z wspólnej walki po latach klęsk i porażeń, po ciężkich jak zmora latach niemieckiej 
niewoli wyrosło nasze chłopskie i robotnicze zwycięstwo: POLSKA LUDOWA

Stworzyliśmy najpotężniejszą w dzie Jach wsi organizację ochrony in'eresów 
rolnika — Związęk Samopomocy Chłopskiej, który prowadzi wielką i płodną pracę 
nad zbudowaniem wsi zamożnej, opartej na 'samodzielnych indywidualnych gospo­
darstwach chłopskich.

> *  *  *

S

P R O  GRAMi t
obchodû  Święta Ludowego w dniu 9 czerwca br.

rano zbiórka ddegacyj gromadzkich na placu ćwiczeń w Tarpnie, ul.

pre-

Godz.
Legionów.

Godz. 9.00 —. Msza św. na tymże pla cu.
Po nabożeństwie przemarsz pochodu ulicami miasta.
Po przemarszu, zbiórka w Tivoli, gdzia nastąpi powitanie chłopów przez 

zydenta miasta i przadstawiciela Związków Zawodowych oraz przemówienia.
O'godz. 13.30 bezpłatny s?ans w kinię dla chłopów.
Od godz. 15-tej zabawa ludowa, n a  której program złożą się przedstawienia 

i t. p. .■ . . - '
Prezydium Komite tu Wykonawczego:

Ob. Jóźkow Michał — prezes Pow. Z\v.. Samopomocy Chłopskiej’ ob. Musiał Antoni 
— .prszes PSL. ob. .Jeżewski Henryk — s?kretarz SL, ob. Kirsznowski — sekretarz 
Pow.. Komitetu PPS, ob. Woźniak — sekretarz Pow. Komitetu PPR.

Komitet Wykonawczy:
; Miejski Oddział Informacji i Prop., prezesi Gminnych Zarządów Związku Sa­

mopomocy Chłopskiej, -Związki Młodzieżo we — ZWM, TUR, Wici, ZHP, ob. Gra­
bowski — sskretara Pow. Zw. Sam. Chłopskiej, ob. Morawski — referent rolny Zw. 
Samopomocy Chłopskiej.

Dyplom „Żołnierza Demokracji€€

Z Rejonowej Komendy Uzupełnień otrzy­
maliśmy następujący konfunikat:

W związku ze Świętem Ludowym W dn. 
9 czerwca 1946 r, zarządzam wręczenie dy­
plomów „Żołnierza Demokracji" za walkę 
z  najeźdźcą niemieckim o Polskę, Wolność 
i Lud:
a) wszystkim żołni?rz>m odrodzonego Woj­

ska Polskiego, którzy w jego szeregach 
pełnili służbę wojskową prżed dniem 
9 maja 1945 r.,

b) partyzantom Gwardii Ludowej, Armii
Ludowej, Batalionom Chłopskim, Armii 
Krajowej i Milicji R. P. P. S., ,

c) partyzantom polskim, którzy w latach 
1940—>45 walczyli przeciw faszystowskim' 
okupantom i.ich  najemnikom o zwycię­
stwo Demokracji i Wolność Narodów: 
ZSRR, Jugosławii, Francji i innych kra­
jów,

d) żołnierzom Polskiej Brygady im. Jaro­
sława Dąbrowskiego, którzy walczyli z 
międzynarodowym faszyzmem" o wolność 
ludu hiszpańskiego,

e) aołnierzopi z polskich forma cyj na Za­
chodzie i żołnierzom polskim walczącym 
w latach w  1949—-45 w ezoregrach Armii 
Państw Sprzymierzonych przeciwko ko­
alicji faszystowskiej.
W związku z powyższym w  dniu 9-go 

czerwca 1946 r. o godz. 7.30 stawią się wszy­
scy zdemobilizowani żołnierze, którzy do­
tychczas wspomnianych dyplomów nie o- 
trzymali, a posiadają- książeczkę wojskową, 
wydaną przez RKU Grudziądz lu b  inną. •

1) z miasta i pow. Grudziądz — w lo­
kalu RKU, ul. Kwiatowa 10.

2) z powiatu Świecie i Chełmno w m„ 
.Chełmno w lokalu Straży Pożarnej/

Rejonowy Komendant Uzupełnień 
(—) Groehalak, kapitan.

RKS „TUR" KS „Mechanik" 62:4899

Rozegrany w ramach Tygodnia PCK na 
boisku garnizonowym dnia 3. 6. br. pomiędzy 
RKS TUR a KS-Mechanik — zakończył aię 
zwycięstwem , Mephanika"' 62:48.

Wyniki poszczególnych konkureatyj:
10Ó ny 1 m. Krajewski — Mechanik, cza6 

13,2 sek. 2. Ziółkowski TUR. 3. Skali- 
ków TUR.

800 m: 1. Urbanowski—Mechanik, czas 2 min. 
31.4 6ek.; 2. Majewski — Mechanik 3. Kles- 
sen — TUR.

Skok w dal: 1. Pyżewicz — Mechanik 4.90 
m 2. Hilger — Mechanik 4,84 m 3. Zakrzew­
ski — TUR 4 73 m.

Sztafetę 4*100 m: 1. KS Mechanik w czasie 
54,8 sek. w składzie: Pyżerwicz,. Hilger, Cie­
szyński, Krajewski 2. RKS TUR.

Pchnięcie kulą: 1. Kurzawińsfci Leon — 
RKS TUR 9,09 m 2. Urbanowski KS-Mecha- 
nik 8 99 m 3. Kindel KS-Mechanik 8.74 m.

3000 m: 1. Ziółkowski — RKS TUR, w 
czasie 11 min. 09,2 sek. 2. Pyżewicz — KS- 
Mechanik 3. Banna.— RKS TUR.

MARCEL GERDAN WALCZYĆ. BEDZlE Z 
HOLMANEM WILLIAMS'EM.

Znany menażer amerykański IMike Jacobs 
oświadczył, że zakontraktował spotkanie za­
wodowca amerykańskiego wagi średniej Hol- 
mana Williamea z francuskim zawodowcem, 
uznanym obecnie za najlepszego pięściarza w 
Europie w tej ^alegorii — Marcelem Gerda- 
nem. Sportkenie powyższe, 10-cio rundowe zo­
stanie rozegrane w Paryżu, ‘dnia 21-go czerw­
ca br. , •

P  onadto 
otrzymuje

ludność zniszczonych 
ilości ubrania i 

# . - *
pewne

*

terenfoy/^y
obuwia/

Wycieczka do Kwidzynia
Polski Czerwony Krzyż urządza w pi orwszy dzień Zielonych Świąt wycieczkę 

popularną statkiem do Kwidzynia.
Wyjazd z Grudziądza o godz. 5.30 rano. Powrót wieczorem.
Bilety można nabyć w Komendzie WF i PW przy ul. Solnej i w biurze PCK 

przy nl. Mościckiego. •

Tyle komunikat Ministerstwa.-
.V teraz zapytujemy, czy Ministerstwo- 

Aprowizacji nie zna rzeczywiści? geografii 
Polski pod względem zniszczenia?
. X ie dawniej, jak dwa miesiące temu, fot 
samo Ministerstwo, ustrzymąlo dla Gru-* 
dzią<Jza przydział aprowizacji na dożywia­
nie cjzieci .szkolnych, motywując,- że mia­
sto nasze, nie zostało zaliczone w poczet’ 
mia<si zniszczonych. Dopiero na skutek pro­
testu wnissioirego przez delegację, bezpo­
średnio do Premięra^Rządu. Ministerstwo 
kompromitującą swoją decyzję cofnęło.

Dzjś widzimy taki sam obrazek. "Woje­
wództwa poznańskie, krakowskie, rzeszow­
skie. warszawskie otrzymują i soki pomi­
dorowe i mleko i zupy i mąkę, o wojewódz­
twie* pomorskim natomiast nie wspomina 
się n j  słowem. Dalecy jesteśmy od tego, by 
mieszkańcom wspomnianych województw 
zazdrościć przydzielonych artykułów’, prze­
ciwnie, niech o trzy refują jak najwięcej, jed-* 
nak"'z drugiej strony stwierdzamy, ża Po­
morze. a przede wszystkim Grudziądz mia­
sto i  powiat jakoś dziwnie się pomija. Czy* 
tarmy w.prasie i zresztą sami o tym pH 
szemy. »e w tyra, a w tym mieście otrzyma* 
no takie, a takie to przydziały. Tymczasem' 
rośmy otrzymali w Grudziądzu? Jedną 
'paczkę UNRRA (i to nie wszyscy), kawałek 
mydła, trochę mleka w proszku i... gumę 
do żucia. A przecież Grudziądz, pod wzglę­
dem. zniszczenia zrfjmuje drugie czy trzecie 
miejsce po Warszawie. Miasto nasze zaj­
muj o w szeregu miast polskich, poczesna 
miejsc?, gdyż za dzielność i poświęcenie 
odznaczone zostało Krzyżem Grunwaldu?

Tymczaecm co innego sjowa, a co innego 
czyny.

Prezydium Krajowej Rady Narodowej 
odnosijSię do nas z uznaniem i pochwałą.-

Nfinisterstwo Aprowizacji... z niezrozu- 
mia łą  obojętnością. A na tym wszystkim 
naj erorzej wychodzą Ynieszkańcy Grudziądza.

Jaskółka brzegówka nad ' 
wojennym podkopem.

Świeże, małe urwisko, położone nad brze­
giem Wisły - opodal Góry Zamkowej, tam, 
gdzi e zapadł się nieudany, wojenny podkop 
niemiecki, stało się w tym roku, na znak po­
koju. osiedliskiem gwarnych jaskółek brze- 
gówek. Nie połyskują cme granatowym kolo­
rem, jak ich'większe nieco krewniaczki spod 
balkonów miejskich. Do życia na tle urwi­
stych brzegów, w mieszkaniach podziemnych' 
najstosowniejsze są piórka szare. Zato zacie­
kawienie budzą brzegówki swymi zdolnościa­
mi saperskimi- W krótkim czasie, w ciągu 
trze cdi do czterech dni, wygrzebują one w 
piaszczystych warstwach urwiska norki, długo­
ści ramienia, zakończone miniaturową, jedno­
rodzinną jaskinią dla- pomieszczenia gniazda. 
Osltardem przy tej pracy jest dziób, a .mała 
miotełka z twardych piórek, osadzona na no­
gach. powyżej tylnego palca, wymiata z wy­
drążonego kapató grudki wydziobanego piasku.

Znamienne jest, jak szybko ptaki dostrze­
gaj rą. i wykorzystują nadarzające się, nowe 
możliwości osiedleńcze. Orwa.

ROZKŁAD JAZDY AUTOBUSOWEJ 
Grudziądz — Bydgoszcz

Gc«3z. km Mi ej scowość: km Godz.
6.30 0 f Grudziądz 79 20.50
6.44 7 Mniszek 72 20.36

54 12 Szynych 67 20.26
.08 19 Podwiesk 60 20.12

7.20 25 Górne Wymiary 54 20.00
7.42 31 Chełmno 48 19.48
7.54 37 Przechowo 42 19.24
8,08 44 x■ Gruczno 35 19. 1
8.20 50 'TopoJno 29 18.tA
8.35 56 Trzeciewiec 23 18.46
8.57 67 Osielsko 12 18.24
9.20 79 y'Bydgoszcz \* 0 ic.00

Autobusy kursują tylko w dni powszednie.

SPRZEDAM rower męski i pierze, 
kaewicza 9 (sklep).

— Sień 
(862

JCUPIĘ rower. —- Skład ul. Kościelna 12. (868

WRÓŻKA przepowiada i z fotografii osób za 
ginionych. — A!ej% Król. Jadwigi 32, (866

UNIEWAŻNIAM skradzione dokumenty: za 
świadczenie stałe, rejestr RKU, prawo jaz 
dy, kartę Ubezpieczalni Społecznej i karty 
żywnościowe- na nazwisko Edmund Brocki 
ulica Kościuszki nr. 4. (867

S Z T U M
PO SZU KU JEMY OD ZARAZ pomocnika

mleczarskiego lub ucznia, który już praco­
w ał w mleczarni oraz książkową. — Okrę-g 
g owa Mleczarnia Spółdzielcza, Sztum, 
Gdańskie. (859

Wydawca: Komitet P. P. S. Grudziądz. 
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CENY OGŁOSZEŃ: Drobne za wYraz 8 zŁ, dla poszukujących pracy i rodzin. 3 zł. Tłpsty druk 
100/0 drożej. Zwykłe za tekstem 12 zł.za 1 mm jednołamowy, w tekście 20 zł. za 1 mm 
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